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Nabożeństwo pierwszego tygodnia.
Zbór: Karta 3, w. 1. 2:

(Nötg: Serdecznie oczekiwań:.) 
Jak^e ja, święty Panie!

Sie powitam z tobą? 
Wßego świata gadanie, 
Dutzêy mèy ozdobo! 
O Jezu! racz udzielić 
Światła z wysokości, 
Bym, czèm cip rozweselić, 
Doßedi wiadomości.

Cörkac Syonska palmy 
I gakazki ściele, 
Jac idé serdeczne, psalmy 
Zaśpiewam w kościele. 
Serce me sip rozwinie 
Ku czci i chwale twèy, 
Wielbiąc twe swipte imię 
Ze wßystkiey sily swêy.

■- Ksradr: W imieniu Oyca i Syna i Ducha
êwietego. Amen.

'Wstąp sobie na görp wysoka, Syonie! który opo- 
wiadaß "rzeczy ucießne. Podniet mocno glos twöy, 
Jeruzalemie! który opowiadaß rzeczy pocießne; podnieś 
nie böy sie, rzecz miastom Judzkim: Oto, Bög waß! 
Oto, panujący Pan przy idzie przeciwko mocnemu, a 
ramip jego "panować bpdzie nad nim; oto, zaplata 
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jego z nim, a dzieło jego przed nim. (Jzai. 40, 9. 
10.) — Pan niech bedzie z wami.

Zbör: I z duchem twoim.
Ksittdz: Gotuycie drog^ Pańska. Alleluja.
Zbór: Proste czyńcie öcießki jego. Alleluja?)
Ksiądz: Mity Panie Boże! vbudj nas, abyày, 

gdy ^Syn twoy przbidzie, gotowymi byli, onego z 
radością przyjąć, i tobie czystèm sercem sluzyc, przez 
tegoj Syna twojego, Jezusa Chrystusa, Pana naßego. 
Amen.

Zbör: Amen.
Ksiądz: Posluchaycie z pobożnością proroctw 

starodawnych o przyiöciu zbawiciela:
I rzeki waz do niewiasty: Żadnym sposobem àie- 

rcia nie pomrzecie, ale wie Bog, ze któregokolwiek 
dnia z drzewa tego jeść bedziecie, otworzą sie oczy 
waße, a bedziecie jako Bogowie, znające dobre i zle. 
Widząc tedy niewiasta, ij dobre bylo drzewo ku 
jedzeniu, a iz bylo drzewo wdzięczne na weyrzeniu, 
a pożądliwe drzewo dla nabycia umiejętności, wziela z 
owocu jego i jadla; dala tez mężowi swemu, który z 
nia byl, a on tez jadl. Tedy rzeki Bög do wxja: 
Jzes to uczynil, przekutym bxdzieß nad wßystkie 
zwierzęta i nad wßystkie besthe polne, na brzuchu 
ttoobn czolgac fis bxdzieß, a proch zrzec bedzieß po 
wßystkie dni żywota twego. Nieprzyjazn tez 
poloze miedzy tobą i miedzy niewiasta, i 
miedzy nasieniem twojem i miedzy na
sieniem jèy; to potrze tobie giowe, a ty

     o
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ntu potrzeß pietx. A do Adama rzeki Bög: 
Jjeö usluchal glosu zony twojêy, a jadieö z drzewa 
tego, o ktoremem ci przykazał, möwiac: Nie bedzieß 
jadl z niego; przeklęta bssdzie ziemia dla ciebie, w 
pracy z nièy pomywać bedzieß po wßystkie dni Żywota 
twego. A ona ciernie i oset rodzic bedzie tobie, i 
bedzieß pojywal ziela polnego. W pocie oblicza 
twego bedzieß pozywal chleba, aj six nawröciß do 
ziemi, gdyzeê z nièy wzixty; 606 proch, i w proch sie 
obröciß. (1 Mohz. 3, 4—6., 14. 15. 17—19.)

Zbör: K. 3, w. 3:
(Nötq: Serdecznie oczekiwam.) 

Czegoś ty nie uczynil 
K' memu pocießeniu? 
Gdym za to, com przewinił, 
W cixzkiem utrapieniu 
Lezai, gdy mię wygnano 
Z królestwa radoöci, 
Tedy ciebie zeslano 
Na me ßczxöliwo^ci.

Ksiądz: I zawolal aniol Pański na Abrahama 
po wtóre z nieba, mówiąc: Przez siebie samego przysiąg- 
lem, mówi Pan: Poniewazeö to uczynil, a nie zfolgo- 
wales synowi twemu, jedynemu swemu, blogoslawiac 
blogoslawic ci bxde, a rozmnajajac rozmnojx nasienie 
twoje, jako gwiazdy niebieskie, t jako piasek, który 
jest na brzegu morskim; a odziedziczy nasienie twoje 
bramy nieprzyjaciol twoich. I beda blogosla- 
wione w nasieniu twojem wsiys^tkie narody 
ziemi, dla tego, jeś usluchal glosu mego. 
(1 Moyj. 22, 15—18.)
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Zbór: K. 1, w. 1. 2:
(Własną notą.)

Chwal śmiecie Boga twego, 
Ktoryć podtug swojego 
Przyrzeczenia zbawienie 
Zestal na pocießenie.

Co kiedyś zwiastowali 
Wierni, czego gadali, 
Co ufaniem ich byto.
To sic stawnie spetnito.

Ksiądz: Jako przez jednego człowieka grzech
wßedl na świat, a przez grzech śmierć, tak tć£ na
wßystkie ludzie Śmierć przyßta, ponieważ wßysey 
zgrzeßyli. — Przetöz tedy, jako przez jednego upadek 
na wßystkie ludzie przyßta wina ku potępieniu, tak 
te; Przez jednego usprawiedliwienie na wßystkie ludzie 
przyßedt dar ku usprawiedliwieniu żywota. Bo jako 
przez niepostußenstwo jednego eztowieka wiele się ich 
siato grzeßnymi, tak przez postußenstwo'jednego ezto
wieka wiele sie ich stało sprawiedliwymi. Aby jako 
grzech królował ku śmierci, tak tez aby laska 
krolowata przez sprawiedliwość ku żywotowi 
wiecznemu. Przez Jezusa Chrystusa, Pana 
naßego. (Rzym. 5, 12. 18. 19. 21.)

Zbór: K. 3, to. 8:
(Nota: Serdecznie oczekiwani.) 
Niech te£ w rozpacz nie daja 

Was grzechów wielkości, 
Gdy; one okrywają 
Jezusa litości;
Idzie, idzie i niesie

ł Grzeßnym pvcießenic,
Aby w niebieskiey rzeße 
Znaleźli zbawienie.

Ksmdz: Jamci postanowił króla mojego nad Syo- 
nem, góra święta moja. Opowiem ten dekret: Pan 
rzekt do mnie: Syn moy jesteś ty, Jam ciebie 
dziś splodzit. Zaday odemnie, a dam ci 
narody dziedzictwo twoje, a osiadtość twoje 
granice ziemi. Potrzeß je laska żelazna, a jako 
naczynie zduńskie pokrußyß je. Terazze tedyzrozumieycie, 
królowie! nauczcie się, sędziowie ziemi! StuzciePanuw 
bojazni, a rozraduycie się ze drżeniem. Pocatuycie 
Syna, by się snadz nie'rozgàvat, i zginęlibyście w 
drodze, gdyby sie naymnièy zapaliła popedliwość jego. 
Btogostawieni wßysey, którzy w nim ufają. 

J (Ps. 2, 6-12.)

Weselmy się: przybliża się zbawiciel, ktogore Bog 
nam obiecał. Imię Pańskie niech będzie btogostawione 
na wieki. Alleluja.

Zbór: K. 9, w. 1. 3:
(Wkasną notą.)

Syn Boży z górnego
Kraju niebieskiego
Tu sie na świat stawił, 
W ciele ludzkiem zjawił, 
By nam dat zbawienie, 
Z grzechów uwolnienie. 

Co go' poważają, 
A w nim się kochają, 

t Przyimuja z ufnością,



Z wiara i miłością, 
Tych on grzechów bługt 
Znosi z swèy zasługi.

Krótkie kazanie.
Zbór: A laska Pana naßego Jezusa Chrystusa, i 

miłość BoHa, i społeczność Ducha świętego niech 
bedzie z nami wßystkimi. Amen.

Ksiądz: Miłosierny, wieczny BozeiOycze, dzię
kujemy tobie, £eś nam znowu dozwolił nowy rok 
kościelny napoczac, i do^yc tego świętego czasu uro
czystego. U^ycz ‘ zborowi twemu i nadal Ducha łaski 
twojèy i mądrości niebieskiey, aby słowo twoje Świete 
obfity owoc miedzy nami przyniosło. Spraw, aby 
wßedzie w tzczerości i mocy opowiadane było, a zbór 
twoy chrześcianski przez to oświecony i poświecony 
został. Day nam z tym nowym rokiem kościelnym 
także nowe serca i nowe posłutzenstwo, abyśmy tobie w 
duchu i w prawdzie służyli; a pomcH 'nam, abyśmy 
coraz mocnièy w ciebie wierzyli, a twoja łaska, która 
stz nam w Chrystusie Jezusie okazała, z coraz "wixkßa 
ufnością six pocießali, itzbyŚmy tak mocą twoja zacho
wani byli do Żywota wiecznego. Amen. —‘ Oycze 
naß ze.

Zbór: K. 2, w. 1. 2:
(Noth: Z samego nieba.)

, Chwała Bogu z wysokości, 
Ze nam darował z miłości 
Syna swego naymilßego. 
Od wieczności spłodzonego.

By zbawicielem naßym był, 
A grzechów drzemie z nas zrzucił, 
My zaś z jego łaskawości 
Przyßli do wiecznych radości. 

Ksiądz: Błogosławmy Panu swemu. 
Zbór: Cześć badz Bogu wieczna.*) 
Ksiądz: Błogosławieństwo. 
Zbör: K. 15, w. 6:

(Noty: Ślicznie świeci jutrznia.)
Juz cię nie pußcze, Jezu möy!

Mam cię za naydrozßy skarb swöy, 
Nie odłączy od ciebie
Mie nic, zapominam wfi^go,
Gdy cię mam, Jezusa mego, 
I w Hcześciu, i w potrzebie.

Jezu!
Jezu!

Niech umieram, te odbieram hcześliwości, 
Bym cię widział w twèy jasności.

Nabożeństwo wtorego tygodnia.
Zbör: K. 822, w. 1. 3:

(Wtasną notą.)
Uchylcie drzwi! Uchylcie bram! 

Pan chwały idzie do nas sam, 
Król królestw Świata wßystkiegv, 
Zbawiciel człeka każdego;

— o
*) C-dur: 31143 I 2111.
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Żywot i zbawienie niesie; 
Zkad głoś katzdy, radujac sie: 

Badz pochwalon Boże, 
Stwórco, łaski pełny!

Błogo ziemi, miastu błogo! 
Gdzie król ten jest z swa osoba. 
O niech sie każdy raduje, 
Do kogo ten król wstępuję; 
On słońcem prawie ucießnem, 
Wßystkim troskliwym pocießnem; 

Badz pochwalon Boże, 
Cießycielu pewny!

Ksiądz: W imieniu Oyca i Syna i Ducha świę
tego. Amen.

Podnieścież o bramy! wierzchy waße, podnieście 
sie, wy bramy wieczne! aby wstedł król chwały. 
Któryś to jest król chwały? Pan mocny i możny, 
Pan mocny w boju. Podnieście^, o bramy! wierzchy 
waße, podnieście sie, wy bramy wieczne! aby wßedi 
król chwały. Któryż w jest król chwały? Pan zastępów, 
tenti jest król chwały. (Ps. 24, 7—10.) —--------
Pan niech będzie z wami.

Zbör: I z duchem twoim.
Ksiądz: Gotuycie drogę Pańska. Alleluja. 
Zbór: Proste czyńcie ściehki jego. Alleluja.
Ksiądz: Mily Boże, Oycze niebieski, któryś z 

miłości oycowskiêy nam nędznym grzeßnikom Syna 
swojego darował, abyśmy w niego wierzyli, a przez 
wiarę zbawieni byli: prosimy cię, day w serca naße 
Ducha twego Świętego, abyśmy w takowèy wierze az 
do końca wytrwali, i zbawionymi byli, przez tegoZ 

ł Syna twojego, Jezusa Cyrystusa, Pana naßego. 
Amen.

Zbór: Amen.
Ksiądz: Posłuchaycie z pobożnością dalßych 

proroctw" o przyiściu Panskiem:
Lud on, który chodzi w ciemności, uyrzy 

światłość wielka, a tym, którzy mießkaja w ziemi 
cienia śmierci, światłość świecić będzie. — Albowiem 
dziecię narodziło się nam, i będzie panowanie 
na ramieniu jego, a nazowia imię jego : Dziwny, Ra
dny, Bog, Mocny, Oyciec wieczności, Książę pokoju; a ku 
rozmnożeniu tego państwa i pokoju, któremu końca nie 
będzie, usiądzie na stolicy Dawidowèy, i na królestwie 
jego, az je" postanowi i utwierdzi w sadzie i w spra
wiedliwości odtąd az na wieki. Uczyni to zawisna 
miłość Pana zastępów. (Jzai. (J, 2. 6. 7.)

V Zbör: K. 14, w. 1. 2:
(Noth: Tak k'nam wota sam Syn Boży.)

Znay o zborze chrześcianski, 
Wstawßy ze snu, adwent Pański! 
Przyhło twoje zbawienie. 
Światłość dzienna znowu weßla, 
A ciemność nocna juz przehła; 
Ztad radość i cießenie.

‘ Boć Syn Boży o tym czasie 
Bierze ciało i krew na się, 
I chce być naßym bratem" 
W krotce u nas to dzieciątko 
Będzie, a to niemöwiatko" 
Pojedna Boga z światem.

Ksiądz: Cießcie, cießrie lud möy! möwi Bog 
waß. Mówcie do serca Jeruzalemu, oglaßaycie mu, 
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ze sie juZ dopełnił czas postanowiony jego, jest 
odpußczona nieprawość jego, i ze wziął z reki Panskièy 
w dwöynasob za wßystkie grzechy swoje. , Glos woła
jącego na pußczy: Gotuhcie drogę Panska, prosta 
czyńcie na pustyni Ściehke Boga naßego. Ka^da 
dolina niech podniesiona będzie, a kaZda góra i pa
górek niech poniżony bedzie; co jest krzywego, niech 
sie wyprostuje, a mieysca nierówne niech beda równiną. 
Bo sie objawi chwała Pańska, a uyrzy wßelkie 
ciało społem, iz usta Pańskie mówiły. (Jzai. 40,1—5.)

Zbór: K. 15, w. 2:
(Nötq: Wesoto dziś pląsają.) 

Dla gościa tak wielkiego 
Drogi wyprostuycie, 
Odstępuycie od zlego, 
Z serca pokutuycie, 
Wdzięcznie go przymiycie, 
Padoły wywyzßaycie, 
A pagórki röwniaycie, 
Awietobliwie zyicie!

Ksittd;: Duch panującego Pana jest nademna; 
przeto mie pomazał Pan, abym opowiadał ewan- 
gielia cichym; posiał mię, abym zawiązał rany 
tych, którzy sa skrußonego serca, abym zwiastował 
poimanym wyzwolenie, a więźniom otworzenie 
ciemnicy; abym oglosil miłościwy rok Pański i 
dzień pomsty Boga naßego; abym cießyl wßystkie 
plączące; abym sprawil radość plączącym w 
Lyonie, a dal im ozdobę miasto popiolu, olejek 
wesela miasto smutku, odzienie chwaly miasto ducha 
ściśnionego; i będą nazwani drzewami sprawiedli^ 

t wości, ßczepieniem Panskiem, abym byt uwielbiony. 
(Jzai. 61, 1-3.)

Zbór: K. 5, w. 2:
(Notą: Wesoto dziś pląfaią.)
Goście serca smętnego: •

> Krol waß juz tonet przyidzie.
Wrzućcie teskność na niego,
Z pomocą wam idzie. 
Mieysce fût sie zowie, 
Pociechy pełne, wiecie, 
Gdzie go znaleśc możecie 
W wieczerzy, w chrzcie, w stówie.

Ksitzdz: Tak mówi panujący Pan: Oto ja, ja 
ßukae b"ede owiec moich, i pytać sie za niemi. 
Jako sie "pyta pasterz o trzodzie swojèy, kiedy bywa 
w pośrodku owiec swoich rozproßonych: tak się ja 

" będę Pytał za owcami mojemi, i wyrwę je ze wßyst- 
kich mieysc, kędy byty rozproßone w dzień obloku i 
chmury.------- - Ja sam paść będę owce moje, i
ja im poczynię legowiska, mówi panujący Pan. 
Zgubionèy ßukac będę, a zaploßona przywiodę i 
polamana zawiazę, a slaba Posilę. (Ezech. 34, 
11. 12. 15ł. 16.) ‘

Zbór: K. 457, to. 1. 2:
• (Noth: Ufność ma Jezus drogi.)

O pasterzu dußy mèy!
Czyli nie chceß się zlitować 
Nad owieczka trzody swèy? 
Czyli nie chceß jèy ratować? 
Gdy sie kladzie w teskności 
Na ramię twey milości.



Patrz, jak sie błakac müße 
Po pustyni àiata tego. 
Przyldz a wprowadź ma duße 
Do owczarni ludu twego, 
Który chwali w wieczności 
Cie w świętych społeczności.

Ksitzdz: Wesel sie bardzo, córko Syonska! 
Wykrzykay, cörko Jeruzalemska! Oto kröl twoy 
przyidzie tobie sprawiedliwy i zbawiciel, ubogi 
i siedzący na ośle, to jest na odęciu, zrzebiatku 
oölicy. ‘---------Owßem ty wesel sie dla krwi przy
mierza swego; albowiem wypuściłem wieznie twoje 
z dołu, w którym nie maß wody. (Zachar. 9, 9. 11.)

Gdy przyßko wypełnienie czasu, posłał Bog Syna 
swego, który sie urodził z niewiasty, który sie stał 
pod zakonem, "aby te, którzy pod zdkonem byli, 
wykupił. Alleluja.

Zbór: K. 14—15, w. 3:
(Nota: Tak k'nam wola sam.) 

Przez słowa jego słuchanie 
Czyni sobie w nas mießkanie, 
Kto mu wierzy serdecznie. 
Kto nie zwaza czasu tego, 
Nie uznawa Pana swego, 
Straci zbawienie wiecznie.

Krótkie kazanie.
Zbór: A łaska Pana naßego Jezusa Chrystusa rc.
Ksiądz: Wieczny Boże, Oycze miłosierny, posta

nowiłeś Syna swojego sędzia żywych i umarłych, i 
położyłeś wßystko podnóżkiem nóg jego; a czasu od 
ciebie przeznaczonego i my pokazać sie musimy przed 

sadowa stolica jego, aby każdy odniósł, co czynił w 
ciele, ‘lub dobre lub złe. Wzbudz w nas lwięta 
bojazn jego i dnia przyiscia jego, abyày czasu tego 
nawiedzenia naßego, w którym nam jeßcze kazana 
bywa pokuta i odpußczenie grzechów w imieniu jego, 
poznali i rozwalali, co jest ku pokojowi naßemu. 
Naucz nas czuwac i modlić sie, abysmy nie byli 
znalezieni pomiędzy wzgardzicielami, którzy nieskwapli- 
wosc i cierpliwość twoje w rozpustę obracają, . i 
skarbia sobie winę na ßzien gniewu i objawienia 
sprawiedliwego sadu twojego. Pornos nam raczèy, 
wierny Bo^e, abyàny fytoą wiara w Jezusa Chrystusa 
wßczepieni, a przez niego napełnieni byli owocami 
sprawiedliwości, uczyń nas godnymi stanac po prawicy 
jego, i uslyßec z ust jego wyrok łaski: Poydzcie błogo
sławieni Oyca mego, odziedziczcie królestwo wam 
zgotowane od założenia świata. Amen. — Oycze 
naß rc.

Zbór: K. 15, w. 4:
(Noty: Wesoto dziś pląsają.)

Przypraw mię ubogiego 
W tym czasie łaskawym, 
Z miłosierdzia twojego, 
Jezu! tobie miłym;
Podz H pödz w dußx ma, 
Opusc staynia i złob twoy, 
Niech ci serce, jeżyk moy, 
Zawzdy wdzięczne beda.

Ksmdz: Błogosławmy Panu swemu.
Zbór: Czesc bądź Bogu wieczna. 
Ksiądz: Błogosławieństwo.
Zbór: K. 19, w. 3:
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(Własna notą.) \
Chwale, cześć niech ci śpiewają,

Niech z aniołami litdzie grają,
Na harfach, cymbałach głośnych.
Z dwunastu pereł sa bramy
Miasta, do którego wnisc mamy,
Do duchów przed tronem jasnych.
Oko nie widziało,
Ucho nie stytzało
Tak wielkich god; "
Te trzhmaymy,
Wykrzhkaymy,
Wiecznie wesolo spiewaymy.

Nabożeństwo trzeciego tygodnia.
Zbór: K. 14, w. 1:

(Nota: Ślicznie świeci jutrznia.)
Wstań dußo, zapomniy świata,

Niech cię zdobi śliczna ßata,
Oblubieniec twoy idzie;
Ten co cię z serca miłuje,
Dla cię zdrowia nie lituje;
Pospieß fniemu, nim przyjdzie.

Biegay,
Kupay,

Rzuć na drogę rzeczy drogie, tu i wßedzie, 
Którędy zaciągać będzie.

W imieniu Oyca i Syna i Ducha świę
tego. Amen.

Oto ja posyłam anioła mego, który zgotuje drogę 
przed obliczem mojem, a zarazem przyjdzie do ko-

— 17 — 

scioła swego Panujący, którego wy ßukacie, i anioł 
przymierza, którego wy gadacie; oto, przyidzie, mówi 
Pan zastępów. (Matach? 3, 1.). — — Pan niech 
będzie z wami.

Zbór: I z duchem twoim.
Ksmdz: Gotuycie drogę Pańska. Alleluja.
Zbór: Proste czyńcie scießki jego. Alleluja.
Ksiad;: Panie BoZe, Oycze niebieski, któryś nam 

Syna swego zbawicielem uczynił, aby był światłością 
pogan i chwała ludu Izraelskiego, prosimy cię, oświeć 
serca naße, abysmy w nim łaskę twoję i wola Oycowska 
poznali, a tak zbawieni byli, przez tegoż ^yna two
jego, Jezusa Chrystusa, Pana naßego. Amen.

Zbór: Amen.
Ksîtzdx: Posłuchaycie z pobożnością o zwiastowaniu 

narodzenia Jana chrzciciela:
Był za dni Heroda, króla Judzkiego, kapłan 

niektóry, imieniem Zacharyaß, z przemiany Abiaßowey, 
a Hona jego była z córek Aaronowych, ktorêy imię 
było Elżbieta. A byli oboje sprawiedliwymi przed 
obliczem Bozèm, chodząc we wßystkich przykazaniach i 
usprawiedliwieniach Pańskich bez nagany. I nie 
mieli potomstwa, przeto iz Elżbieta była niepłodna, 
a byli oboje podeßlymi w leciech swoich. Stało sie 
tedy, gdy odprawował urząd kapłański w porządku 
przemiany swojêy przed Bogiem, ze według zwyczaju 
urzędu kapłańskiego przypadł nań los, aby kadził, 
wßedßh do kościoła Pańskiego. A wßystko mnóstwo 
ludu było na dworze, modląc sie w godzinę kadzenia. 
Tedy mu sie pokazał anioł Pański, stojący po prawêy 
stronie ołtarza, na którym kadzono. J^ zatrwożył się 
Zacharyaß, uyrzawItz^^ a bojazń przypadła nań.

U W T01WIHU J
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I rzeki do niego amok: Nie böy sieZacharyaßn! boć 
jest wysłuchana modlitwa twoja, a Elżbieta, zona 
twoja, urodzić syna, i nazowieß imię jego Jan, z 
ktörego bedzieß miał radość i wesele", i wiele ich 
radować sie beda z narodzenia jego. Albowiem będzie 
wielkim przed obliczem Panskiem, wina i napoju 
mocnego nie będzie pił, i Duchem świętym będzie 
napełniony zaraz z Żywota matki swojèy;" a wielu z 
synów Izraelskich obróci ku Panu, Bogu ich. Bo 
on poydzie w przód przed obliczem jego w 
duchn i w mocy Eliaßowey, aby obrócił serca oycow 
ku dzieciom, a odporne ku roztropności sprawiedliwych, 
aby sporządził Panu lud gotowy. (Huk. 1, 
5—17.)

Zbór. K. 15, w. 1:
(Noth: Wesoto dzi§ plgsajg.) 

Z wielka ochota, ludzie!
Duhę swa ozdóbcie" 
Pan Jezus do was idzie, 
Mießkanie mu zróbcie! 
Jutrzenka juz bliska, 
Zbawiciel obiecany, 
Człowiek Bóstwem odziany 
Jàièy nad dzień błyska.

Ksiądz: I rzekł Zacharyaß do anioła: Po 
czèmze to poznam? bom ja jest stary, a zona moja 
podeßka w leciech swych. A odpowiadając aniol 
rzeki m : Jam jest Gabryel, który słoje przed obli
czem Bozèm, a posłanym jest, abym mowlł do ciebie, 
a i^bym ci to wesołe poselstwo odniósł. A oto 
oniemiejeß, a nie bedzieß mógł mowie az do onego 
dnia, którego się to stanie, dla tego nie uwie-
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X rzył słowom moim, które sie wypełnia czasu 
swego. A lud oczekiwał Zacharyaßa, i dziwowali sie, 

sie tak długo bawił w kościele. A wyßedßy me 
mógł do nich mowie; i Poznali, He widzenie widział 
w kościele, bo im przez znaki ukazował, i został nie
mym. (Huk. 1, 18—23.)

Zbór: K. 2, w. 7. 8. 9:
(Nota: Z samego nieba.)

Biada tym, co cię wzgardzajtz,
I łaski twêy nie Hadaja,
Głosu Syna słuchać nie chca; 
Gniew Boży za to odniosą. ‘ 

Przecz, człecze! nie zwaHaß tego, 
Ani witaß króla twego?
Który w pokornêm przyióciu swèm 
Chce byc wiernym zastępca twym. 

Ach przymiyze go z radoscia!
Day mu serce z chetliwàia! 
Niech w umyśle twym panuje. 
Haska cię swa udaruje.

Ksiądz: A Elżbiecie wypełnił sie czas, aby 
porodziła," i porodziła syna. A uskyßawßy sasiedzi 
i pokrewni jêy, iH Pan z nia uczynił wielkie 
miłosierdzie swoje, radowali sie pospoku z nia. 

. I stako sie, ze osmego dnia przyßli, aby obrzezali 
dzieciątko, ‘t nazwali je imieniem ohca jego Zacha- 
ryaßem. Ale odpowiadając matka jego rzekła: Nie 
t,ak, lecz nazwany będzie "Janem. I rzekli do niêy: 
Żadnego nie maß w rodzie twoim, coby go zwano 
tèm imieniem. I skinęli na oyca jego, jakoby go 
chciał nazwać. A on kazawßy sobie podać tabliczkę, 
napisał mówiąc: Jan jest imię jego. I dziwowali
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six wßyscy. A zarazem otworzyły six usta i 
jego i jxzyk jego, i mówi! wielbiąc Boga. I 
przyßed! strach na wßystkie sasiady ich, i po wßy- 
stkièy gorney krainie Judzkiey rozgioßone sa wßystkie 
te słowa. Tedy wßyscy, którzy o tern s!yßeli, skra
dali to do serca swego, mówiąc: Co^ to wżdy za 
dziecie bxdzie? I byka z nim ręka Pańska. (Huk. 1, 
57—&6.)

Zbór: K. 550, w. 1. 5:
(Noth: Przyßkoc nam iste zbawienie.)

Badz cześc, chwała Naywy^ßemu,
Oycu "wßech łaskawości!
Bogn cuda czyniącemu, 
Bogu, co mix z miłości 
Hoyua pociecha ucießa, 
Bogu," co ucisk ucißa. 
Daycie cześc Bogu memu!

Ten Pan nigdy nie odchodzi
Tu od ludu swojego,
Szczuciem, zbawieniem ich chradzi, 
Pokoy maja u niego.
Jak matka on ich prowadzi
Tam i sam, o nich sam radzi.
Daycie cześc Bogu memu!

Ksîqdz: A Zacharyaß, oyciec jego, napetniony 
bxdac Duchem öwixtym, prorokował mówiąc: B!o- 
gostawiony niech bxdzie Pan, Bog Izraelski, iz na
wiedził i sprawi! odkupienie luwwi swojemu, i wy
stawi! nam róg zbawienia w domu Dawida, sługi 
swego, tak jako mówi! przez usta świętych proroków 
swoich, którzy byli od wieku, iz im miał dac wyba
wienie od nieprzyjaciół naßych i z rxki wßystkich, 

— 21 —

którzy nas nienawidzieli, aby uczyni! mi!osierdzie z 
oycy naßymi, i wspomniał na przymierze swoje 
swixte, i na przysixgx, ftór$ przysiagl Abrahamowi, 
oycü naßemu, nam to dac miał, i^byśmy mu bez 
bojazni, z rxki nieprzyjacio! naßych bxdac wybawieni, 
służyli w świxtobliwości i w sprawiedliwości przed 
obliczem jego po wßystkie dni żywota naßego. A ty, 
dzieciątko! prorokiem Naywyzßego nazwane bxdzieß; 
bv poydzieß w przód przed obliczem Panskiem, abyś 
gotowa! drogi jego, a izbyś da! znajomość zbawienia 
ludowi jego przez odpußczenie grzechów ich; przez 
wnxtrzności mi!osierdzia Boga naßego, w których 
nawiedzi! nas wschód z wysokości, aby six 
ukaza! siedzącym w ciemności i w cieniu 
Śmierci, ku wyprostowaniu nóg naßych na drogx 
pokoju. (Huk. 1, 67—79.)

Tak mówi Pan: Dam cix za przymierze ludowi 
i za Światlośc narodom, abyś otwiera! oczy ślepych, 
a wywodzi! wixznie z ciemnicy, i z domu wixzienia 
siedzące w ciemnościach. Alleluja.

"Zbór: K. 30, w. 4:
(Mlasną notą.)

Wieczna światłość juH k'nam idzie 
Oświeca ten świat wadzie, 
A Świecić nam i w po!nocy, 
Czyniąc nas dziećmi światlości.

"Kirye eleyzon.

Krótkie kazanie.
Zbór: A !asta Pana naßego Jezusa Chry

stusa 2C.
Ksiądz: Wierny, miiosiernh Boże, sttadamy



tobie chwałę i dzięki, Syna swego jednorodzonego 
oycom starego przymierza obiecał, przez świętych pro
roków przepowiedział, a po wypełnieniu "czasu na 
świat zesłał, aby nam wßhstka rade i wola twoję 
objawił, i przyniósł błogosławieństwo wßyst"kim na
rodom ziemi. Prosimy cię, uzycz nam tèy łaski, 
abyśmy mu serca naße chętnie otworzyli, aby on i do 
nas wtzedł, i ze swymi darami zbawiennymi, które 
z nieba na ziemię przyniósł, w nas i miedzy nami 
zawße miehkał i pozostał. Day, aby on słowem 
swojem i duchem swoim ustawicznie do dußy naßey 
przemawiał, moc grzechu w nas znihczył, a nas do 
społeczeństwa tych przyłączył, którzy z śmierci do ży
wota przeßli. Utwierdzane nas podług wierności 
twojey az do końca, abyśmy znalezieni byli bez nagany 
w dzień Pana naßego Jezusa Chrystusa. Amen. — 
Oycze naß rc.

Zbór: K. 822, w. 4:
(Wlasną notą.)

Podnoście drzwi, bram wznaßaycie,
Kościoł serca przybierahcie,
A rvßczkami pobożności
Dußy swe zdóbcie w prędkości. 
Tak i do was ten król przyidzie, 
Z żywotem, z zbawieniem wniydzie. 
Badz pochwalon Boże!
Rady, mocy pełny!

Ksiądz: Błogosławmy Panu swemu.
Zbór: Cześć bad^ Bogu wieczna.
Ksmdx: Błogosławieństwo.
Zbór: K. 5, w. 12:

(Nótą: Powoźcie mi wystawiać.)
Nuz Panie dajeß hoynie

Nam będąc w słabości;
Kochaß ‘ bardzo przystoynie, 
Wyrywaß z wßech złości. 
Za coć chcemy sami 
Głosy wzgore podnosić, 
Wiecznie Hozanna głosić, 
I czcić cię dziekanii.

Nabożeństwo czwartego tygodnia.
Zbór: K. 575, w. 1:

(Wkasną notą.)
O jutrzenko z wysokości, 

Pełna łaski, spraw zacności, 
Roßczko ze pnia Jessego! 
Synu Dawidów i Panie! 
Jedyne moje kochanie, 
Pociecho serca mego!

Wdzięczny, 
êliczny!

Rahco dziwny, Boże silny, uwielbiony, 
Nad niebiosa wywWony!

Ksiądz: W imieniu Oyca i Syna i Ducha 
świętego. "Amen.

Wynidzie roßczka ze pnia Jzajego, a latorosłka 
z korzenia jego wyroście. J odpoczynie na nim Duch 
Pański, Duch mądrości i rozumu, Duch rady i mocy, 
Duch umiejętności i bojatzni Panskièy. (Jzai. 11,1.2) 
— — Pan niech będzie z wami.

Zbór: I z duchem twoim.
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Kstttdz: Gotuycie drogę Pańska. Alleluja. 
Zbör: Proste czyńcie śclehki jego. Alleluja.
Ksihdz: Miły Bo^e, Oycze niebieski! dziękujemy 

tobie z całego serca, £eś nam nędznym grzeßnrkom na 
pociechę Syna twojego, Jezusa Chrystusa, królem i 
zbawicielem postanowił, i zesłałeś go nam, aby lud 
swoy od grzechów odkupił, i z mocy ßatanskiey i z 
wiecznego polepienia wybawił. Prosimy cię serde
cznie, racz nas Duchem twoim świętym oświecić, 
rządzić i prowadzić, abyśmy tego sprawiedliwego 
króla i zbawiciela prawdziwie poznali, jego samego 
sie trzymali, i się nie gorßyli z jego niskièy postaci, 
i z pogardzonego słowa i królestwa jego, owßem przez 
prawdziwa ufność w nim wiecznie zbawieni byli, 
przez tegoż Syna twojego, Jezusa Chrystusa, Pana 
naßego. Amen.

Zbór: Amen.
Ksiądz: Posłuchaycie z pobożnością o zwiasto

waniu narodzenia Pańskiego:
I był posłany anioł Gabryel od Boga do miasta 

Galilejskiego, które zwano Nazaret, do panny poślubioney 
mężowi, któremu imię było Jozef, z domu Dawidowego, a 
imię panny Marya. A wßedßy anioł do nièy rzeki: BadH 
pozdrowiona, łaska udarowana, Pan jest z tobą, biio- 
gosławionaś ty miedzy niewiastami. Ale ona uy- 
rzawßy go zatrwożyła sie na słowa jego, i myśliła, 
jakieby to było pozdrowienie. I rzekł jèy anioł: 
Nie böy sie, Marya! albowiem znalazłaś łaskę u 
Boga. A oto, pocznieß w żywocie i porodziß syna, 
i nazowieß imię jego Jezus. Ten będzie 
wielki, a Synem NaywyHßegv będzie ‘ na
zwany, i da mu Pan Bóg stolicę Dawida, oyca 

jego; i będzie królował nad domem Jakubowym na 
wieki, a królestwu jego nie będzie końca. (Huk. 1, 
26—33.)

Zbór: K. 26, w. 2:
(Nötg: O wieczności gromny glosie.)

OtwieraycieH ziemskie bramy, 
Blisko króla chwały mamy. 
Przed niemi stojącego. 
Onci zstąpił z majestatu, 
By oznaymił drogp światu 
Do królestwa swojego. 
Otwierayciez rychło jemu, 
Bo chce pomodz z nas każdemu.

Ksiądz: Zatem rzekła Marya do anioła: Jakoż 
to będzie, gdy^ ja męża nie znam? A odpowiadając 
anioè rzekł jèy: Duch święty zstąpi na cię, a 
moc Naywyzßegv zacieni" cię; przeto; i to, co 
się z ciebie święte narodzi, nazwane będzie 
Synem Bożym. Bo nie będzie niemożne u 
Boga Hadne słowo. I rzekła Marya: Oto, słu
żebnica Pańska, niechże mi się stanie według słowa 
twego. I odstedł od nièy anioł. (Huk. 1, 34—38.)

Zbór: K. 2, w. 4. 5:
(Nötg: Z samego nieba.)

Stwórca stworzenia wßystkiego 
Przyrodzenia sie naßego 
Nie wstydził, nt panna gardził, 
Gdy się z nièy człekiem stać raczył.
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Słowo Oyca od wieczności 
Stało six ciałem w czystości; 
Początek, koniec wßystkiego 
Idzie" w trwogi za każdego.

Ksiądz: Tedy wstawßy Marya w onych dniach, 
potzła w górna krainę z kwapieniem do miasta Ju
dzkiego. A wß"edßy w dom Zacharyaßow pozdrowiła 
Elzbiete. I stało sie, storo usłytzała Elżbieta po
zdrowienie Maryi, napełniona jest Duchem świętym, 
i zawołała głosem wielkim, i rzekła: Błogosławtonaś 
ty mixdzy niewiastami, i błogosławiony owoc Żywota 
twego. A zkadHe mi to, H przyßia matka Pana 
mego do mnieV A błogosławiona, które uwierzyła, 
gdyż sie wykonają te rzeczy, które jèy sa opowie
dziane od Pana. "Tedy rzekła Marya: Wielbi dußa 
moja Pana, i rozradował sie duch moy w Bogu, 
zbawicielu moim, iz weyrzał na uniżenie służebnicy 
swojèy, albowiem oto! odtąd błogosławiona mix 
zwać bxda wßystkie narody. "Bo mi uczynił wielkie 
rzeczy ten, " który mocny test, i świxte imię jego, i któ
rego miłosierdzie zostawa od narodu do narodu nad 
tymi, co six go boja. Dokazał mocy ramieniem 
swojem, i rozprotzył "pyßne w myślach serca, ich. 
Ściągnął mocarze z stolic ich, a wywyztzył uniżone. 
Haknace" napełnił dobremi rzeczami, a bogacze rozpu
ścił "próżne. Przyjął Izraela, sługx swego, pamix- 
tajac na miłosierdzie swoje, jako mówił do oycow 
na^ych, do Abrahama i nasienia jego na wieki. 
(Huk. 1, 39—55.)---------I ukazał six anioł Pański
Jozefowi we śnie, mówiąc: Jozefie, synu Dawidow! 
nie boy six przyjąć Maryi, Hony twojèy, albowiem 
co six w nièy p"oczxło, z Ducha świxtego jest. A 

urodzi syna, i nazowieß imix jego Jezus, 
albowiem on zbawi lud swoy od grzechów ich. 
(Matt. 1, 20—21.)

Szczere jest słowo Pańskie, i wßystkie sprawy 
jego wierne. Alleluja. (Ps. 33, 4.)

Zbór: K. 457, w. 1:
(Wkasną notą.)

O Jezusie! zbaw ma dußx, 
Tobie serce darujx;
Cały wiek möy, cale życie, 
Wßystko ci ofiarujx. 
Tyś jest möy skarb, me zbawienie, 
Tyś me wieczne pocießenie, 
Naymileyßy Jezusie!

Krótkie kazanie.
Zbór: A łaska Pana naßego Jezusa Chry

stusa rc.
Ksittbz: Chwała, cześc i dzięki niechay ci bxda, 

wßechmogacy Boże, miłosierny Oycze, £eś six za nami 
łaskawie ujął, a z wielkièy miłości syna swego jedno- 
rodzonego zesłał, aby nam chwałx twojx objawił, a 
lud twoh zbawił od grzechów ich. Z głxboka po
kora wspominamy sobie na nowo na jego "przyjście, 
łaski pełne, i cießymy six z wierna ufnością z onêy 
wielkièy tajemnicy pobożności, ze Bog objawiony jest 
w ciele, usprawiedliwiony jest w duchu, widziany test 
od aniołów, kazany jest poganom, uwierzono mu na 
Śmiecie, wzixty jest wzgore do chwały. Zaiste, po
chwalone niechay bxdzie, Panie Jezu Chryste, królu 
chwały, Boskie twoje miłosierdzie, ześ wynißczyk sa-



mego siebie, przyjawßy kßtalt niewolnika, abyś do 
nas przyßedk jako 'sprawiedliwy i zbawiciel, i abysmh 
u ciebie znaleźli odpoczhnienie dußom naßym. Przyidz 
do wßystkich, do wysokich i niskich, a wzbudz ich sku
tecznie do ßczerey pokuty i gruntownèy poprawy. 
Przyidz do serc zasmuconych i pokußonych, Pocießay 
smutnych, posilay spracowanych i obciążonych, poma- 
gay chorym, day zbawienne skonanie umierającym. A 
kiedy znowu przyidzieß z mocą i chwała wielka, a 
wßystkie narody zgromadziß około stolicy twojèy' sa- 
dowèy, wtedy, o Panie i zbawicielu! nie odrzucay 
nas od oblicza swego, lecz day, abyày z radomia 
i wykrzykaniem tobie zawołali:

Błogosławiony, który idzie w imieniu Panskiem! 
Hozanna na wysokościach! Amen.

Zbór: K. 1, w. 4:

Witam cię me zbawienie! 
Hozannac śpiewam wiernie; 
Gotuy drogę sam sobie 
W sercu mem twèy osobie.

Ksirtdz: Blogoslawmy Pauu swemu. 
Zbór: Czesc badz Bogu wieczna.
Ksiądz: Błogosławieństwo.
Zbór: K. 2, w. 14:

(Noth: Z samego nieba.)
Chwała Oycu wßechmocnemu, 

Synowi jego miłemu, 
Także Duchowi świętemu, 
Bogu w Troyes jedynemu!
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